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R zesz  zaiste godna u w a g i i i  podezas , 
gdy jarmarki L i p s k i e  i F r a n k f ó r * s k i e r 
nie odpowr daią życzeniom kupców, i wszyst­
kie gazety rozwodzą się tylko nad żywością 
i  ruchem d a w n i e y n y c b ,  narzeHaiąc tem 
sakiem na tegoczesne stosunki, iarmarh W a r-  
a j r a w s h i  Wzmaga się z Każdym rokiem zna- 
Komiciey. O r z e ł  B i a ł y  umieścił o tymże 
iarmarkn następujące krótkie, niewniey przę- 
to interessuiące uwiadomienie :

„Rozpoczęty iarmarek w alny , nadaie 
rush całemu' Miasta. ’ Żaden iaruiBrk tateyszy, 
nie był ieszeze tak licznym, ani tak napełnić* 
Bym rozłicznemi żowarami, Z»ięte są wszyst- 
kie sklepy ogromnego gmaGhu iarir.arcznegó. 
I ło  tey chwili r przybyło iuż sto kilkadziesiąt 
kapców i rękodzielników zagranicznych."

Pani Ca ta  ta n i ,  owa sławDS spiewaczk*, 
zachwyciła W a r s z a w ę  kilka koncertami. 
Dał* ich cztery ,■ z których ostatni poświęco­
ny był waparciu ubogich. Odebrała wiele do­
wodów szacunku- i  szczególnieyszego powa­
le n ia ,  na które zasłużyła sebie nietylko ta­
tę ntem , ale i przymiotami godnerai kochania. 
Aby o ni ey godnie sądzić, tak ią odmalował 
pewien jeniialuy cz łow iek , nie dosyć jest 
słys-zeć iey g ło s ,  potrzeba bydź w iey dorn-u, 
•  by się przekonać, iah iest skromna pomimo 
aławy i  oklasków, odebranych ed oałey E s -  
r o p y .  Wszyscy ubodzy maią prawo do iey 
wsparcia.

Niepospolite było zimno w Grudnia; 
ciepłomierz pokazywał nayczęściey 18 stopni 
niżey e, przyczem wiatry i  burza były  tak 
ezęste i gwałtowne, iż ludzie na a-licy led­
wie mogli wytrzymać.

Nie tylko W  a r s  z a w a zysknie na upię­
kszeniu , K a l i s z ,  doznaie równie sey samey 
pomyślności. Widzietny to z następuiącego 
yióoiesienią, utnieszeebnego w B i a ł y  m O r 1 e ;

„Okoliozsośei dziaieysze zd-aią się być o- 
giólnie dla mi^st pouiyślneaii. Kiedy coraz 
i*ardziey zniża się cena zboża i  wszelkich
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płodów r o ln ic z y c h k ie d y  przeto stan rolnik* 
coraz smntnieyszym się siaie,, w tey samey 
chwili widziemy wznoszące się nowe gmachy 
po miastach , i dziwiemy się ich nagłemu 
wzrostowi. Łatwo poiąć m ożna, że skutek 
ten nie iest naturalnym. Nie naturalną iest 
zapewne dzisieysza świetność Diektórych miast , 
Polskich, alo iest owocem dobroczynney o- 
pieki Rządu , który wszelkie usiłowania tak 
gorliwie upiększenia i  przyozdobieniu Kraio 
p’óświęca."-

,,Pomiędzy miastami,które szozegółhiey do­
znała ze strony Rządu opieki, iedno s mieyse 
pierwszych, trzyma zapewue Ka d i s z .  Popra­
wiona Adminisirncyia funduszów mieyskich, a 
bardziey ietzcze stałe summy,  które Rząd ró­
wnie iak dl» W a r s z a w y ,  na przyozdobieni® 
K a 1 j a z a pitezuaoaył, postawiły iuż dziś tu mia­
sto w tym stanie, że po Stolicy śmiało na­
zwać się może pierwszein vr rzędzie miast 
terażnieyszego Królestwa Polskiego. Wspar­
ci pożyczką Rządową mieszkańcy, przyozda­
biają nowemi gmachami ulice. Podnoszą się 
zaniedbane budowle, które długo spustoszone 
1 bezużyteczne, a dziś z Woli Rządu prze­
myślnym fabrykantom nadane, zamieniły się w  
korzystne dia Rraiu rękodzieł nie. Ogród p u ­
bliczny Kaliski, staraniem Administracyi W b* 
iewódzkiey upiększony , stał się tak przyie*.inf 
przechadzka, iż żadne z miast Woiewódzkich 
podobną pochlubić się aie m-oże. Ale szcze- 
gólniey ozdobić maią miasto, trzy nowe gma­
chy Rządowe. Jeden z nich , to iest dom 
pocztowy, iuż iest bliskim ukończenia, bu­
dowa pałacu Sądowego i szkoły Woiewódz- 
kiey , wkrótce rozpoczętą zostanie. Dwa o- 
s ta tnie kosztować maią 5oe,ooo Złp. Summa 
ta r wyda wać się może będzie zbyt ogromną ,  
tem bardziey gd'y robotnicy i materyiały nie: 
są zapewne w małym naszym K a l i s z u  w  
tey cenie, cło iskiey ie daisieyszb konkurren- 
era w W a r s z a w i e  podniosła; ale wątpić 
nie trzeba1, że świetność gótachów udpowi* 
ogromowi przeznaczonego fundnsru,. zwłass- 
cża ,• że podobno sam Prezes Koiuissyi W oie-  
wódzkiey ,  pomimo Bt&ogieb satrodnieś* htó-



remi iest obarczony, w ziął na siebie antre-
pryzę.”

„ W a r s z a w ę ,  obrał sobie za wzór K a- 
i i s z ,  i na krok od iey przykładu nie odstę- 

aie. Jab  w W a r s z a w i e ,  tak i u nas w
a i i  s z u ,  rozpoczęto roboty około przyoz­

dobienia miasta, od prostowania ulic, i zrzu­
cenia ubogich klitek. I n nas w K a l i s z u ,  
nie są ieszcze po odlegleyszych ulicach za­
prowadzone bruki i inne wygody, do których 
każdy mieszkaniec, wspólnie z inneun zno­
sząc ciężary publiczne, zaiówne ma prawo; 
-— wszystko razem nastąpić nie uioże

Posiadacze dóbr uskarżają się ciągle na zbyt­
nią tannosć ziemiopłodów. O r z e ł  B i a ł y  u- 
miesciłlist z okolicy S a u d om i r z a, donoszący;'

“ Dawniey przybywali do nas kupcy z Ga- 
l i e y i  i S z l ą s k a  i opatrywali się w płody 
nasze przeciwko niedostatkowi u nich panu­
jącemu. Dziś urodzay powszechny tak nam 
zniżył cenę, iż owsa korzec przedaie się u 
nas po zło. 5 a naywięcey 6 , żyta po 8 i w 
stosunku inne rodzaie zboża, a ieszcze na sto 
Łorcy znaleśc kupca nie można. Zapełniają 
się stodoły, a gospodarz htóry dawniey spo­
glądał na nie z radością, widzi teraz ze smut­
kiem, iż praca iego nadgrodzoną hie będzie. 
Cę się u nas ieszcze do zuiżenia ceny zboża 
znacznie przykłada iest to, iż nie maż w ca­
lem prawie Województwie konsystencyi woy- 
ska , a tak właściciele z iem i, nie matą sobie 
wróconymi choć w części tych ‘'pieniędzy , 
które na utrzymanie iego łożą corocznie, N ie­
dostatek gotowizny tak w okolicach naszych 
dolega, iż pewien obywatel w bliskości P o ­
ł a ń c a ,  nie maiąc czem opłacić podatków, zna- 
glony esekncyią, musiał przenicę swoią fura­
mi posyłać do W a r s z a w y ,  i tym sposobem 
zmarnowawszy owoc praoy swoiey, ledwie po­
datki opłacić zdołał.”

O r z e ł  B i a ł y  odbiera coraz większe 
poehwały w publiczności. Wiadomości za- 
siagnięte z różnych okolic Królestwa, zaytnu- 
ią szczególniey; nie iedna albowiem okolicz­
ność, mało ieszcze znana w Stolicy, staie się 
przez to powszechną. Numer to tumu IV. za. 
wiera dwa listy. Na iednyta podpisano iest :
, O b y w a t e l  W o i e w o d z t w a  P . , drogi 
umieszczony pod napisem: Z  n a d N  i d y. 

P i e r w s z y  tak opiewa :
„ N ie  zapewne nie iest skutecznięyszem 

do wzrostu pomyślności kraiowey, iak roz­
szerzanie oświaty, która zarówno w prze­
myśle rękodzielnym , handlowym i rolni­
czym iest potrzebną. Żadne więc usiłowa­
nie Rządu chwaiebnieyszem bydź nie mo­

ść  nad to , które m i  na celu oświecenie ludr 
rolniczego, tey klassy mieszkańców zsiętey 
iedyuem kraiu naszego bogactwem. Lecz we 
wszystkich zamiarach z naywiększem umiarko­
waniem pbstępować n a le ż y , żeby nayiepsze 
zamiary przeciwnego nie wzięły skutku ; aby 
to, co ma dążyć do uszczęśliwienia obywatela, 
nie stało ino się uciążliwem, i aby zamiast 
poż/tun, istotniey nie odnosił szkody. ■— P rzy­
padek tu opisany to samo okaże.

Urządzenie u nas szkółek wieyskich, iest 
konieczną potrzebą hraiową. —  W  tym' cela 

o pOt mil, od wsi moiey leżą- 
ceun, urządzono szkołę włościańską, do kló- 
rey włościanie z teyże wiosK) , dzieci swoie 
posyłać rnaią. W ie c ie  usługi domowe, w zi­
mie niebezpieozenstwo maraienia zdrowia i 
życ ia , uie pozwalają rodzicom posyłać dzie­
ci tak daleko. —  Mimo tego włościanie na­
wet kopcarze, n« utrzymanie tey szkółki o- 
bowi?zaui są pł»cić po Złi. 5. Nie dośó 
na tern, gdy raz opóźuiono się z zapłatą, 
Zastępca nieprzytomnego Komissarza Obwo­
dowego , stawił na exekncyą żo łnierza, któ­
remu, póki naleijtość wypłaconą nie będzie 
nakazał dawać codziennie po gr. i5. od każ­
dego złotego , i żywność dla kónia.

Wzywam każdego bezstronnego, niech 
osądzi, czy godzi się aby rodzice tak uciąż­
liwą opłatę dawali, gdy dzieci żadneynie od* 
bieraią nauki? Czy godzi się tak nadzwy- 
czayną erekucyię stawiać, zwłaszcza wiedząc 
iak niska iest cena zboża; Czy tym sposobem 
naychwalebnieyszy zamiar do celn swego tra­
fia? Dziwi mnie to naybardziey , że tak ucią. 
i l iw y  rozkaz wydał Podwładny w nieprzytom­
ności Urzędnika, który powszechnie w Ob­
wodzie swoim zyskał szacunek.

Co do nieograniczoney wolności stawia­
nia esek u cy i , inuszę tu myśl moią podać, iż 
każdy palet exekacyiny , wartoby wciągnąć w 
dziennik p ra w , gdyż każdy prawie nowych 
trzyma się zasad. Tak albowiem, przyiąwszy 
stosunek w rzeczonym palecie wyrażony, od 
dwóch tysięcy zaległego podatku, trzebaby pła­
cić i,ooo Złotych na dzień, i  żywić 2oa koni.”

List drngi zawiera następuiący obraz P  i ń- 
e z  o w a :

P i ń c z ó w ,  miasto niegdyś zamoźue i  
handlowe, dziedzictwo znakomitych familii 
O l e ś n i c k i c h ,  póżniey W i e l o p o l s k i c h ,  
gdzie n c z e n i A r j a u i e ,  S t a n k a r ,  J a a  Ł a s ­
k i ,  B l a n d - r a t a ,  j ^ n d r z e y  T r z e c i e s k i  
znalezli przytułek liab schronienie, gdzie w 
r. 1555. odprawił się pierwszy Synod między 
różniącemi się w w ierze , a drukarnia iuż r .



27 -

»559■ kw itnęla; dziś f a w a l t t y  grozami, tonie 
w błocie i cały handel iegó składa się z tiro- 
•h y  .cełny i skórek baranich iub cielęcych. 
Drugie m.asteczko u z i a d o a e y c e ,  suk plu­
gawego żydostwa, które sftie pracę krwaWą 
rolnika, ale razem daie rnch Uałey ilości kr?- 
żfoyah pieniędzy; w n-'<n bowiem sprzedaia 
lolnicy sv?e płody.- Ci maiąe do opłaceni* 
Dymowe we Wrześniu, Dziesięcinę lub czynsz 
w ^Październiku , w Listopadzie liwertinek, 
niosą do żydowskiego miasteczka trochę ib c-  
żfe, bo go gdzieiudziey nie sprzeda ; tam prze­
biegli Izraela synawie podstawiają mu ćwierć 
dziesięciogarcową, i płacą zc żyta ćwierć ta­
ka , z.ło'y ieden gro.' 20. za ziemniaki groszy 
42 monetą pruską, którą biedny chłopek mu­
si znowu u innego izraelity na polską wymie­
nić, (b o  takę w kas,m b przyimuiąj tracąc na 
złotówce groszy dwa. S ó l ,  ten artykuł po­
trzebny do życia i otrzymania sprzężaiu, do 
iakieyźe doszedł ceny ? kwarta nieedbicie na 

•Utrzymana nsymnieyszey familii na tydzień 
potrzebna, kosztuie groszy 24, a bóty chłop­
skie zło. ied/naście, co wyrównywa cenie kor- 
ea pszenicy. Na cetnar żelaza trzeba przedać 
pięć korcy żyta i t. d. Smutny to zaiste stan 
rolników, ale nieprzesadzony ?"

Jes t  to postępów literackiego zawodu, 
dowodem, że na rok 1820 wychodzić będą iesz- 
eze t r z y  n o w e  dzienniki.

T o w a r z y s t w o  P r z y i a c i o ł  N a u k  
W o j e w ó d z t w a  L u b e l s k i e g o  wydawać 
będzie ,,D z i e n i h N a u k  L  e ś n y o h“  który 
Zawierać ma :

t) N a u k ę  L e ś n ą  w O g ó l n o ś c i ,  to 
lest : rozbiór dzieł o Leśnictwie, Historyią 
Leśnictwa , Systemata leśne , wiadomość o In­
s t yt u t a c h  leŚDych.

2 ) N a u k i  P r z y r o d z e n i a  i k l a t e -  
m a t y  cz c te .

5) G o s p o d a r s t w o  i A d m i n i s t r a -  
c y t ę  L a s ó  w.

4) M y ś 1 i s t w o.
5} S t a t y s t y k ę  L e ś n ą ,  czyli opisanie 

leśnictw tak kratowych iako i zagranicznycl
6) R ó ż n e  d o n i e s i e n i a  tyczące się 

leśnictwa/'
W  druhami T y g o d n i k a  P o l s k i e g o  

i  O r 1 4 B i a ł e g o ,  wychodzić będzie: 
„ B i b l i o t e k a  R o m a n s ó w . "

,,Dzieło to wydawane będzie Oddziałami. 
Każdy oddział składać się ma z 10. Tomów , 
każdy Tom mniey więcey z 200 stronnic."

„Lło Biblioteki Romansów wybierać się bę­
dą nowe i hlassyczne Romanse tak Francuzhie 
iN ie m ie c k ie  iako i Angielskie i W łoskie.“

X

O mai?cym wychodzić nowym i bardze 
pożytecznym dziennihu, mamy następuiące 
uwiadomienie i P r o s p e k t :

Każdy przyiaciel sprawy oyczysiey niw 
be* radości widzi coraz więcey wzmagaiąoy 
się promień Narodowego światła. Pomnażaia- 
ca się liczba pijm w rozmaitych gałęziach oy- 
czystey literatnry, i przedmiotach naukowych, 
niemylną iest skazówką również upowszechnia­
jącego się cauh zamiłowania, iak doyrzewaią- 
cego w nich smahu. N ie możemy iednah 
przed tobą zataić: iż mimo tak usilne do o- 
światy dążenie , mimo znakomitych w niey 
postępów, ninka rzeozy przyrodzonych, b l i i -  .  
&zy wpływ na potrzeby życia naszego mająca, 
tndzióa wiadomości ekonomiczne i techniczne, 
ieszcze nie w takiem u nas są -upowszechnie­
niu , na iabie istotnie zasłnguią. Zdaie się 
nam dotąd zbywać na potrzebnym zasobie dzieł, 
któreby nieocenione z tych nauk korzyści , w 
sposobie na doświadczeniu opartym, do po­
wszechnego podawały użytku.

Bezstronny rzut oka na postęp gospodar­
skich i technicznych nmieiętności Anglików , 
Francnzów , Niemców, zapewne nas ‘przeko- 
n« o wzniesioney ich z tego względu zamoż­
ności , i uderztiąeey w porównaniu z nami 
różnicy. Ależ nie ma g;łęa.i przem ysłu, nie 
ma sposobu w kunsztach , rękodziełach , fa- 
b^ykach , ' któreby u nich przez pisma publicz­
ne ku powszechnemu użytkowi obiawione ma 
były, Przyswaiali oni n_wzaiem odkrycia i 
wynalazki sw oie , stosując ie do potrzeb kra­
jowych : dla czegóż i my nie mielibyśmy % 
obcych korzystać doświadczeń , i na włamep 
upowszechniać ie ziemi? Szkodliwe i tamuią- 
ce wzrost dobra oyczystego zdanie: iakoby
nam tego po polskn posiadać nie trzeba , co 
pożytecznego zawierają w sobie pisma zagra­
niczne, zamilknąć w ostatku musi przed try­
bunałem oświeconey powszechnością która 
wszystko co iest pożyteczne . Narodowe Z 
gorliwością popiera.

Nie są "w prawdzie i nasi rodacy be* 
wszelkiey w tym zawodzie zasługi między in* 
nemi Kluka uczone prace, nie mało w swoim 
czasie przyniosły dobrego , i po dziśdzień są 
użyteczne ; szybki atoli postęp w nowych od­
kryciach, a z niemi wzrasłaiące potrzeby na­
sze , zojtawuią wiele do życzenia tak dalece, 
iż każde w tey mierze przedsięwzięcie zby- 
tecznem nie będzie Fizyka, matematyka, 
ehemiia, przetorowały przemysłowi łódzkiemu 
niedostępne przgdtem ścieszhi do tayników 
przyrodzenia, i nie w długim lat przeciągu 
tyle nowych wykryły skarbów, ile niegdyś 
2



proste 5 meebaErszne, te  tak rzec n o ś n a , 
dochodzenie przez kitka nie obła wiło wie­
ków.

1 N ie  podlega dżiś żadnemu'zaprzeczeniur 
iż kwitnący stan rolnictwa iest naypierwszą 
podstawą pomyślności hraiowey. Na niem-się 
zasadza prawctz*we bogactwo narodu ; na n ie ®  
się opiera i ̂  wszystkie inne gałęzie gospodar­
skiego pry emysło. Ale i przetwarzanie suro­
wych ziemi płodu w nieoddżielneu* iest dob­
rego bytu naszego walonkiem: ho tylko te w  
korzystnem użyciu własnych produktów nye- 
zaw isłec i od zewnętrznych okoliczności noży­
nie nas u/oże. P o  zmianie szezegonney sto­
sunków handlowych a nadewsfeystko- p®  npad- 
kn naszego wywozowego handlu, obok n-ieu- 
staiacey potrzeby zagranicznych płodów natu­
ry i sztuki, ze znacznym ubytkiem krąźącey 
w krain gotowizny sprowadzanych, lepszy 
stopień fakt "*, krsinwych i rękodzieł, ożywia­
jący ruch handlu wewnętrznego , i zaspoka;a- 
iąoy potrzeby, stałby się niechybnie słutecz- 
nem lekarstwom na niedostatek, cs  żiodłana- 
sze wysusza. Ziemia i gospodarstwa nasze 
przy w iększe®  umiłowaniu i ohazernieyąpey 
zuai umości w ekonomice i  iłini.ejętnofflfciacji 
tęchniczaych. potrafiłyby pomyślność n*»zą na 
mieza.chwianey utrwalić posadzie, i w nieina- 
łey  części uwolnić-.nas od h«raoz», który ł b  
cemu przemysłowi w niedostatku własnego, 
opłacać jesteśmy przymuszeni; tak bowiem- 
wieyskie śah-o i-m.eysJ-.że,gospodarstwa , mógł­
by iuieć rozliczne p; ody i twory własney pra­
cy i przemysłu, hióreby przynayraniey głow- 
sieyszyra potrzebom- naszym wystarczając, 
przez te -amo kray nasz aa  wyższym stopn: u 
»amożności postawiły.

Takiemi widokami pobudzona , zawiąza­
ła lf?ę tu w W a r s z a w i e  Redahoyi-a pisma por 
ryiodycznego p-od tytułem i

1. z y s P o l  s k » 
czyli r

Dziennik wynalazków*, kunsztów i  rękodzieł, 
poświęcony kraioweintt przemysłowi, tudzież 
potrzebie wieyski ego i inieyskjego gospodar­

stwa.
Głównym pisma po mienionego celem , 

będzie rozszerzanie i- upowszechnienie uży­
tecznych dla krain naszego wj-sdo-mości, któ* 
seby dążyły do> zwrócenia uwagi na przedsię 
wzięcie środków służących ho rozszerzeniu 
krasowego przemysłu, czy te' przez wskazanie 
obcych przykładów, czy przez udzielenie po­
trzebnych przepisów w rozmaitych gałęziach- 
gospodarstwa kraiowego,

Rcdafeyia F ,  I t r a t t e - i s

Do okresu pism t ego  należy i  bęJę  :
T. 'Przedmioty ciekawe z nauk rzeciy  przy­

rodzonych, chemii, fizyki, etc. Wiadomości 
o szczegółu eyszyoh picedmiotach handlowy cła 
ipłodach natury; hrotkie rysy stanu zamożno­
ści i przemysłu obcych krr;ów i t. p.

2. Wiadomości o zakładach i instytutach z»-

f tanicznyub , eeletn wzniesienia przemysłu 
raiowego ustanowionych; szczegółowe opisy 

fabryk i ręhodziełni obcych i narodowych.
3-. Celnieyzse szczegóły z rolnictwa: o uży­

tecznych narzędziach i machinach, o upr.w ie 
lijchtórych mało znanych i  użytecznych roślin 
etc. przedmioty dotyczące się chowu bydła , 
drobiu i t. p,

Ą Wiadomości pożyteczne w gospodarstwie 
do mc wetu dla gospoda/żó w i'gospodyń. Ko-- 
rzyści z-wszelkich gospodarstwa przedmiotów r- 
o ln ie ,  konopiach , o ud osko n-ałe.uia przędzy »• 
płótna, błichy płócien, wosku eto. t, browa­
rach , gorzelniach i wydoskonaleniu fabryka­
tów z tychże. Cegielnie , p ie c e ,  cszczędui-- 
cze kuchnie i t. p

5-. Rzeczy ho użyiko-wt kunsztów ,  rzemiosł, 
fabryk i ręhodzieln-i, n.p. i c  do poprawy szkfa 
łhaio-wega, gaucarstwa , garbarstwa , .tkactwa , 
papierni.* o £arbier#twie o rzeczach dla ma- . 
lo-rzy , lakierników eto.

6*. Literatura terbu nic-,na obca i narodowa,
7 . Doniesienia o nowych odkryciach i w y- 

walazksch.
8. Opisy i wzory modelów ns nayuowszt 

sprzęty ,,- naczynia, powozy etc hu wygodzie do - 
mowey i użytków' artystów i rzemieślników,

S-zuzegchiieyszejnrzędzi i gospodarskie, ma­
chiny, plany, któi.ychby opisanie same dostatecz­
nym nie b y ło ,  wystawione będą w ryciuach, 
których aby niepewBey i- częstokroć zawodney 
nie czynie ob ietnicy, ai:iuO zamierzoney wię­
ksze y, stano w i- się maymnieysza liczba-: d'wan*«. 
naście w ciągu roku- całego,

Izys polsk* rocznie z dwunastu numerów 
razem sto arkuszy ©ieymniących złożono -wy­
chodzić będzie co miesiąc m 8vo maiori, Gztery 
nunnera składać będą tom ied'en,z których każcy 
osobnym spisem- materyi-i ozdobnym tytułem o- 
pa trzony m będzie,

Ziamiejzone w b. tn. Styczniu r„ b, p ierw­
szego- numeru wydanie przez zbieg okoliczno 
ś-ci wstrzymane, nas-tąpi w miesiące Lutym. 
Stajaniem- będzie Redakcy* aDy wydawanie na- 
stępuiących numerów W pierwszym, zrównało 
si ę kwartale.

—r Drukiem- J, I ł  e s h.


